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ZMP przygotowuje nowe kadry 
budowniczych Polski Ludowej 
W pierwszą rocznicą powstania 
milionowej organizacji młodzieżowej

Wywiad amerykański 
porwał 
niemiecką 
antyfascystkę

AGENCJA TELEPRESS donosi z Ber 
lina, źle deputowany komunistyczny 
Landtagu Hessen — Karlebah — oglo 
sil protest pod adresem amerykańskiej 
administracji wojskowej8! sztabu wy­
wiadu amerykańskiego w Niemczech. 
Protest stwierdza, te agenci wywia­
du amerykańskiego uprowadzili zna­
na działaczkę antyfaszystowska. Gre- 
te Schufs na jednej z ulic Frankfurtu 
i zawieźli ją do mieszkania jednego 
z kierowników tego wywiadu, usiłu­
jąc zastraszeniem i groźbami zmusić 
jąi do wystąpienia przeciwko niemiec­
kim antyfa6zystom.

Kaiasirofalna 
powódź 

w Australii

Przyjęcie w CRZZ 
na cześć delegacji 
chińskich zw. za w.

Apel ministra rolnictwa
o przyśpieszenie żniw

W CELU przyśpieszenia żniw i ter­
minowego sprzętu zbóż, minister rolnic 
twa i reform rolnych, Jan Dęb-Kocioł, 
zwrócił się do robotników rolnych ma­
jątków państwowych i wszystkich chlo- 

I pów z następującym apelem:

Doświadczenie murarzy warszawskich 

staje się własnością 
robotników hodowlanych całej Polski

W CELU upowszechnienia i przekazania bogatego doświadczenia mu 
rarzy warszawskich robotnikom budowlanym w całym kraju, Związek Zaw. 
Pracowników Przem. Budowlanego zorganizował ekipy instruktorskie, które 
wyjechały do poszczgólnych okręgów Związku.
Ekipy te składające się z najwybit­

niejszych przodowników i racjonali­
zatorów pracy jak W. Porecki, A. Re­
liga, WI. Szatkowski, W. Majorowski 
i inni — instruowały na miejscu ro­
botników budowlanych poszczegól­
nych przedsiębiorstw, ucząc ich prak-

W CENTRALNEJ Radzie Związków 
Zaw. odbyło się przyjęcie na cześć 
bav'iącej w Polsce 30-osobowej dele­
gacji chińskich związków zaw. z wi­
ceprzewodniczącym SFZZ Lin-Ning-I 
na czele, W przyjęciu wzięli udział: 
przew. CRZZFA Zawadzki i członko­
wie prezydjum.

Wczoraj w godzinach rannych de­
legacja chińskich związkowców opu­
ściła Polskę udając się do kraju. Od­
jeżdżających gości żegnali na Okę>- 
ciu: sekretarze CRZZ Piwowarska i 
Walaszczyk. członek prezydium CRZZ 
Żukowski oraz przedstawiciele war­
szawskiego świata pracy.

Chińska 
armia (udowa 
zdobyta Czang-Sra

WEDŁUG informacji pochodzących 
z kół kuomintangowskich w Kantonie, 
wojska demokratyczne operujące w 
prowincji Hunan obsadziły w środę 
główne miasto tej prowincji Czang- 
Sza, i podjęły dalszy pościg udekająu 
cych w k"*<unku po:udniowym wojsk 
Kuomintangu.

Ratyfikacja 
paktu atlantyckiego 
w Paryżu i Lizbonie

FRANCUSKIE Zgromadzenie Naro­
dowe po długim i burzliwym posiedzę 
niu ratyfikowało pakt atlantycki 398 ' 
glosami przeciwko 187.

* • * .
Z LIZBONY donosi Agencja Reute­

ra, że w środę wieczorem parlament 
portugalski ratyfikował pakt atlantyc­
ki. Podczas debaty, która poprzedziła 
tę uchwałę, przemawiaj Salazar, zale­
cając wciągnięcie do paktu również 
franki6towskiej Hiszpanii.

2-500 traktorów 
krajowej produkcji 
w ciągu 2 lat

ROLNICTWO polskie otrzymało w 
ciągu ostatnich dwóch lat 2,500 trak­
torów produkcji krajowej. Pierwsze 
traktory opuściły fabrykę 22 lipca 1947 r. j v h

Dzięki wprowadzeniu nowego syste 
mu pracy szybkość produkcji trakto­
rów powaiżnie wzrośnie.
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Na akademii z okazji pierwszej rocznicy powstania Związku Młodzieży 
Polskiej, sekretarz Zarządu Głównego ZMP poseł Jerzy Morawski wygłosił 
referat. Na wstępie poseł Morawski omówił dorobek organizacji, począwszy 
od Kongresu Jedności Młodzieży we Wrocławiu, który powołał w roku ub. 
Związek Młodzieży Polskiej, jednolita masowg, ideowo-wychowawczg orga­
nizację młodzieżową. ZMP * dniu 22 lipca rb. liczył ok. 1,010.000 młodzie 
ty. Wzrostowi organizacyjnemu towarzyszył wzrost aktywności całej organi 
zacj1 i olbrzymi rozmach ruchu współzawodnictwa pracy młodzieży robotni 
czet i chłopskiej. Mieczysław Lykowski, Ignacy Machon i Pelagia Łabędziew 
ska — to nazwiska młodych przodowników pracy, znane dziś całej Polsce.

Australię nawiedziła katastrofalna ^powódź. Spienione fale rzeki 
Hunter, która wpada do morza pod Hamilton fok. 130 km na północ 

. Sy.fey)’ PrzerrD&ly tamę i zalały szerokie połacie Nowej Połud­
niowej Walu. Liczba pozbawionych dachu nad głową wynosi ponad 

3.000. — Na zdjęciu zalana stacja'kolejowa.

„Opóźnienie żniw na skutek de­
szczów spowodowało, że obecnie doj­
rzały już do koszenia i sprzętu prawie 
wszystkie gatunki zbóż. Wymaga tó 
od rolników zwiększonego wysiłku, aby 
w przeciągu krótszego czasu, wykorzy­
stując obecny stan pogody dokonać 
sprzętu.

W związku z tym zarządzam, aby w 
Państwowych Gospodarstwach Rolnych 
prace żniwne trwały bez ograniczenia 
w czasie, a więc od rana do nocy oraz 
w niedziele i święta. Zaś do wszystkich 
chłopów zwracam się z gorącym ape­
lem, aby również dni niedzielne i świą­
teczne wykorzystali na prace żniwne i 
aby po ukończeniu żniw w swoich go­
spodarstwach, pośpieszyli z pomocą 
swoim sąsiadom".

We współzawodnictwie indywidual­
nym udziaj bierze 204 tys. młodych 
robotników i robotnic. We współza­
wodnictwie zespołowym uczestniczy 
3,200 brygad produkcyjnych. Pojawiły 
się ZiMP-owskie brygady wśród robot 
nitów budowlanych, ZMP-owskie trój 
ki murarskie, dające poważny wkład 
w rozbudowę mia6t, a zwłaszcza w od 
budowę Warszawy. Współzawodnict­
wo pracy objęło BMP-owską młodzież 
na wsi, która wyróżnia się w pracy 
na ro-li i w spółdzielczości.

Posef Morawski mówi następnie o 
wielkiej pracy ZMP. na odcinku ide­
owo - organizacyjnego wychowania 
dzieci w duchu demokratycznym. Zbu 
dowane zostało nowe, demokratyczne 
polskie harcerstwo -

Dużym dorobkiem poszczycić się no 
te ZMP w pracy oświatowej i świetli 
cowej. Koła ZMP posiadają 3,000 wła 
snych świetlic, 2,534 zespoły artysty­
czne. 2,000 tó’ prenumeruje ksiątżki, 
a 2,184 prowadzi zespoły dobrego i 
pianowego czytania.

Podsumowując „czyn lipcowy" mło 
dzieży, mówca stwierdza, że pierwszą 
rocznicę powstania ZMP i piątą rocz­

nicę Odrodzenia Polski Ludowej — ze 
spoty młodzieżowe uczciły wykona­
niem dziesiątków tysięcy zobowiązań 
w dziedzinie produkcji przemysłowej 
i rolniczej oraz w dziedzinie kultural­
no-oświatowej i społecznej. W szta­
fecie młodzieżowej, która złoży a na 
ręce Prezydenta RP Bolesława Bieru­
ta meldunki o wykonaniu zobowiązań, 
wzięło udział ponad 215 tysięcy za­
wodników.

Poseł Morawski podkreśla następ­
nie, że te wspaniałe wyniki młodzie­
ży polskiej stały się możliwe tylko 
w warunkach demokracji ludowej, któ 
ra otworzyła przed młodzieżą szero­
kie perspektywy zdobycia wysokich 
kwalifikacji zawodowych, nauki i 6tu 
diów oraz awansu społecznego.

,,Przed nami przed Związkiem Mf. 
Polsk. — stwierdza dalej poseł Moraw 
ski — stoi zadanie pozyskania dla 
sprawy demokracji ludowej i socjali­
zmu całego młodego pokolenia. Mu- 
simy zapewnić Polsce Ludowej nowe 
milionowe kadry wykwalifikowanych 
robotników, techników, inżynierów, 
rolników, agronomów, traktorzystów, 
nauczycieli.

W końcowej części przemówienia i 
pos. Morawski wyraża przekonanie, 1 
że młodzież polska wywiątże się ze : 
swych odpowiedzialnych i ciężkich j 
zadań. - ' j j

tycznie pracy tzw. systemem trójko­
wym.

W rezultacie pracy ekip instruktor­
skich w zespoły trójkowe organizują 
się coraz to nowe ekipy murakskie, u- 
zyskując z dnia na dzień lepsze wy­
niki. I tak np. w okręgu śląsko-dą­
browskim niedawno zorganizowana 
trójka murarska J. Jakucewicza, za­
trudniona przy budowie mieszkań ro­
botniczych w Gliwicach ułożyła w ciąi 
gu 8 godzin pracy 18,080 szt. cegieł, 
wykonując 1,215 proc, normy. Wynik 
ten jest 3 razy lepszy od wszystkich 
dotychczasowych osiągnięć tego ze­
społu. W Rzeszowie robotnik PPB mu 
rarz A. Wróbel zainicjował trójkowy 
system pracy, układając w ciągu dnia 
10,628 szt. cegieł.

W Łodzi zespół trójkowy murarza 
J. Kufcuły ułożył w ciągu 8 godz. dnia 
pracy 26,726 cegieł, a w Kutnie mu­
rarz R. Szymczak wraz źe swymi po­
mocnikami uzyskał w fatalnych wa- , 
runkach atmosferycznych podczas u- j 
lewnego deszczu, doskonały wynik . 
27,736 szt. cegieł. ,

------------ i

Znowu c

Lśttostrola lotnicza
V 

AGENCJA Reutera donosi, te na p 
szlaku mięidzy Aleksandrią a Kairem n 
uległ katastrofie samolot egipskich li- g 
nri lotniczych. Zginęło 2 członków za- r 
tógi i 5 pasażerów, |d

Rezolucja CRZZ

w sprawie akcji odbudowy Warszawy
*■ CENTRALNA Rada Związków Za- 

wodowych powzięła uchwałę w spra- 
■ wie udziału ruchu zawodowego w 

k ®Mł7odbudoyy Stolicy. Sekretariat 
CRZZ podkreśla w uchwale, że wkra- 
czarny w nowy etap odbudowy i roz- 

~ budowy stolicy i w związku z tym 
postanawia:

a „Rozbudować w najbliższym cza­
sie sieć Komitetów Odbudowy War­
szawy, tak, aby nie było ani jedne- 

“ go zakładu przemysłowego, PGR-u, 
ł urzędu i instytucji w kraju, w któ-

I?1? ni€ ,ltworzonobv Komitetu Od- : 
- budowy Warszawy, powołanego 

przez ogół pracowników fizycznych 1 
’ i umysłowych. Powiązać najśliślej ’ 

pracę instancji związkowych z odpo- s 
wiednimi Komitetami Odbudowy J 
Warszawy i uczynić je odpowiedział- ( 
nymi przed swoimi wyższymi instan- s 
cjami za pracę Komitetów Odbudo- 1 
wy Warszawy w zakładach pracy.

Włączyć do sprawozdań związko- s 
wych, we wszystkich działach ich n 
pracy, a w szczególności organizacyj- n 
nej, kulturalno-oświatowej, propa- n 
gandowej — rubrykę o pracy na b 
rzecz odbudowy Warszawy. Włączyć w 
-do oceny działalności rady zakłado- u

- wej i wyższych instancji związko
- wych pracę na rzecz odbudowy War-

isJotny element tej oeeny 
t Włączyć akcję propagandową na 

rzecz odbudowy Warszawy do stałej 
pracy brygad robotniczych i zespo­
łów świetlicowych w ramach rnchu 
łączności zakładów pracy ze wsią.

Dla uczczenia Kongresu Odbudo­
wy Warszawy przekazać z oszczęd­
ności CRZZ dziesięć milionów zło­
tych na budowę Robotniczo-Chłop­
skiego Ośrodka Kultury, przy nowej, 
wielkiej Marszałkowskiej oraz za­
oszczędzić i przekazywać corocznie 
określoną sumę na odbudowę War­
szawy. Wezwać wszystkie zarządy 
główne związków zawodowych do 
corocznego zaoszczędzania i przeka­
zywania poprzez CRZZ odpowied­
nich sum na odbudowę Warszawy.

Wezwać wszystkie organizacje i in­
stancje związkowe do poprowadze­
nia systematycznej akcji pod hasłem 
mobilizowania maksymalnej ofiar­
ności ludzi pracy miast i wsi na głę­
boko słuszny i szczytny ceł odbudo­
wy bohaterskiej stolicy Polski Ludo-

— Warszawję,"

Kolaboracjonista - filmowiec Petersile
przed Sądem w Warszawie

PRZED Saldem Apelacyjnym w War; 
szawie rozpoczął się wczoraj proces I 
przeciwko filmowcowi — Francisko.l 
wi Petersile, oskarżonemu o działanie! 
na szkodę Narodu Polskiego przez 
współpracę z okupantem hitlerowskim j 
zwłaszcza przez produkcję propagan- ] 
dowych krótkometrażówek filmowych i 
Rozprawie przewodniczy sędzię O. Pa 
włowstki, oskarża prokurator Wittów < 
ski, broni z Urzędu adwokat Krasno- j 
dębski. e

Petersile w 1940 r. zgtosff się do 
propagandy niemieckiej. Wkrótce j 
wziął udział w kierowaniu i prowa. t 
dzeniu instytucji propagandowej pod r 
nazwą „Film und Propagandamittel 1 
Vertriebsgesellschaft“ (tow. filmowo- i 
propagandowe), powołanej przez wfa- j 
dze niemieckie, jako jeden z czynni- j 
tó'w planowej eksterminacji Narodu t 
Polskiego, będącej jednocześnie Śród, p 
kiem zmierzającym do osłabienia po- z

| stawy moralnej i ducha oporu wobec 
okupanta.

I W okresie sewj pracy w tzw. Fęi-ie 
na czele którego stal twórca osławio­
nego filmu polskożerczego „Heim- 
kehr" — Petersile wyprodukował kil­
ka krótkometrażówek, m. in.: „Lep­
sze jutro", „Żniwa", „Tyfus i Zydiz", 
„Imieniny pradziadka" itd., przy czym 
do filmów tych angażował aktorów 
polskich, tłumacząc im,, te będą wy­
stępowali w tzw. „reklamówkach".

Po odczytaniu aktu oskarżenia Sąd 
przystąpił do przesłuchania oskarżone 
go. Petersile nie przyznaje się do wi- ( 
ny. Nie neguje jednak faktu pracy w . 
Fip-ie i usiłuje Sądowi zasugerować, | 
iż pracę przyjąił w obawie przed re­
presjami ze strony okupanta. Stara się 
pomniejszyć swoją rolę w instytucji : 
twierdząc, te nie byt kierownikiem I i 
produkcji, jedynie zaś kierownikiem I i 

' Ij
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Dalsze szczegóły 
katastrofy 
statku ,,4nna“

JAK DONOSILIŚMY w zatoce 
Gdańskiej nastąpiło zderzenie stat 
ku przybrzeżnego „Anna“ ze stat­
kiem tureckim „Odemis". W wy­
niku zderzenia statek „Anna" za­
tonął, przy czym straciło życie 
siedmiu pasażerów, a mianowicie: 
Bejgelt Józef, Maria i Henryk z 
Lasowic, Kostuj Teodor z Pozna­
nia, Pykar Teresa z Tarnowskich 
Gór, Koprowski Roman i Wanda 
■ Gdyni.

W szybko i sprawnie przepro­
wadzonej akcji ratowniczej, w któ 
rej wzięły udział: holownik mary­
narki wojennej oraz kutry rybac­
kie i szalupa ratownicza statku 
„Odemis", uratowano 75 osób. 
W akcji ratowniczej wzięła rów­
nież udział cała załoga statku 
„Anna", przy czym śmiercią ma­
rynarza zginęli: Górecki K., Ro­
gowski E., Maternicki St. i Kraw­
czyk H.

EKIPA GAL-u przy pomooy ho­
lownika „Ibis" ściągnęła na morze 
prom parowy, wyrzucony w cza­
sie wojny na mieliznę w Między­
wodziu. Prom przyholowano na 
stocznie w Szczecinie i przekaza­
no do remontu.

Występ słynnego 
baletu radzieckiego

DNIA 26 bm. w Państwowym 
Teatrze Polskim w Warszawie od­
był się koncert baletu Państwo­
wego Akademickiego Wielkiego 
Teatru ZSRR odznaczonego orde­
rem Lenina.

Na koncercie obecni byli: Pre- 
lydent RP. Bolesław Bierut, mar­
szałek Sejmu Władysław Kowal­
ski, premier Józef Cyrankiewicz 
oraz członkowie Rządu.

Posiedzenie zastąoców 
gubernatorów 
wojskowych

W BERLINIE odbyło się w gma 
chu Sojuszniczej Rady Kontroli 
w amerykańskim sektorze Berlina 
godzinne posiedzenie zastępców 
gubernatorów wojskowych czte­
rech mocarstw okupacyjnych, na 
którym przedyskutowano środki, 
zmierzające do pogłębienia współ­
pracy gospodarczej między Niem­
cami Zachodnimi i Wschodnimi.

Jest ciemno. Ulica słabo oświetlona. Światła latarń, 
tworząc kontrasty jasności i cieni, ułatwią ucieczkę.

Skryje się na chwilę w pierwszej lepszej sieni — i w 
jaki sposób odróżnić uciekającego od spokojnego prze­
chodnia? .

Gulden zawrócił do mieszkania i rozpoczął systema- 
tyczne poszukiwanie śladów włamania.

Wtargnięcie do mieszkania nie przedstawiało dla zło- 
dzieją większych trudności. Chronił je tylko zwyczaj- ! 
.y zamek zatrzaskowy. Toteż drzwi nie miały żadnych 
uszkodzeń. , , ,

— Dureń ze mnie, że nie zaryglowałem drzwi na pa 
tentowy zamek - robił sobie wyrzuty Gulden.

Płaszcz zimowy wisiał w przedpokoju na swoim miej­
scu. Nie brakło też nic z ubrania ani bielizny w szafie.

Biurko pozornie wyglądało, że nic na nim me rusza- 
bo. Maszyna do pisania stała na miejscu

Papiery? Trudno powiedzieć, czy je ktoś przeglądał 
1 ułożył mniej więcej w tym samym porządku.

Gulden nie miał zwyczaju zamykać szuflad w biuriru. 
Jeśli ktoś chciał dokonać w nich rewizji, nie sprawia 
lo mu to żadnej trudności.

Ale i tutaj nic nie brakowało. .... , . ,
— Albo spłoszyłem złodzieja za wcześnie i me zdążył 

nic ukraść, albo... szukał czegoś i... nie znalazł.
Krążył jeszcze po mieszkaniu, zaglądając do wszyst 

kich kątów Nigdzie nie mógł znaleźć żadnych braków, 
ani dostrzec śladów tajemniczej wizyty..

Na chwilę błysnęło mu w głowie podejrzenie, czy me 
Biega jakiemuś przywidzeniuj akiejś halucynacji

Ale nie! .
Wyraźnie słyszał trzaśnięcie drzwiami.
Na i najwyraźniejszy, aajdotykalniejszy dowód —
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Nota ZSRR do rządu Jugosławii
Represje władz jugosłowiańskich
wobec obywateli radzieckich me ustajĄ,

Jak komunikuje agencja TASS władze jugosłowiański^, prowa- 
dzac wrogą wobec Związku Radzieckiego politykę dokonują licz­
nych aresztowań wśród obywateli radzieckich, stale zamieszkałych 
w Jugosławii i w ciągu wielu miesięcy przetrzymują ichi wwięzie 
niach bez doręczeń im aktu oskarżenia, bez odbycia 1
śledztwa, pozbawiając przy tym przedstawiciela amba8®,l7rir^dz’^ 
kiej możliwości udzielania aresztowanym pomocy i obrony, w , 
związki*® tym ambasada radziecka w Belgradzie Piecem arząd u 
radzieckiego wystosowała do. rządu jugosłowiańskiego w dniu 

nastenniacei treSClt

Zwracając uwagę rządu jugosło 
wiańskwo na niedopuszczalność 
tego rodzaju ustosunkowania się 
do obywateli radzieckich, arnbasa 
da domaga się niezwłocznego za­
przestania samowoli wobec oby ;

■ wateli radzieckich oraz tuezwlocz 
i negro zwolnienia wszystkich oby- 
wateli radzieckich bezprawnie 
przetrzymywanych w więzieniach 
jugosłowiańskich.Z upoważnienia rządu ZSRR 

ambasada radziecka komunikuje 
ministerstwu spraw zagranicz­
nych Jugosławii co następuje:

Według danych posiadanych 
przez ambasadę, w dalszym cią' 
gu trwają liczne represje władz 
jugosłowiańskich wobec obywa­
teli radzieckich.'stale zamieszka­
łych w Jugosławii. Liczne są wy­
padki aresztowania obywateli ra­
dzieckich, przy czym aresztowani 
przetrzymywani są w więzieniach 
jugosłowiańskich bez . przedsta­
wienia im jakiegokolwiek oskar­
żenia. przebywając w nich przez 
wiele miesięcy bez rozprawy i 
śledztwa. Dowodzi to, że istotna 
przyczyna represji, którym wła­
dze jugosłowiańskie poddają oby* 
wateli radzieckich, nie są jakieś 
popełnione przez nich przestępst­
wa, lecz jedynie to, iż władze ju­
gosłowiańskie widzą w nich zwo­
lenników przyjaznych stosunków 
między narodami Jugosławii i 
Związku Radzieckiego.

Należy podkreślić, że władze ju­
gosłowiańskie ustanowiły dla za­
aresztowanych zunełnie. niemożli­
wy do zniesienia, wyniszczający, 
reżim więzienny, stosując wobec 
uwięzionych brutalna samowolę i 
chłostę, znęcając się nad nimi o* 
raz skazując ich na głód.i choro­
by. Administracja więzień bez­
prawnie pozbawiła, uwięzionych 
obywateli radzieckich, nie wyłą- 
czając chorych, prawa otrzymy­
wania paczek żywnościowych, na 
rażając na szwank, ich zdrowie i 
życie. Znęcanie, się. i samowola 
władz jugosłowiańskich doprowa 
dziły do tego, że wielu spośród za­
aresztowanych jest wycieńczo­
nych i znajduje się w ciężkim sta 
nie chorobowym. Wszelkie prote­
sty uwięzionych wobec, admini­
stracji więziennej przeciwko te­
go rodzaju nieludzkiemu trakto­
waniu pozostają bez skutku i sy­
tuacja uwiezionych obywateli ra­
dzieckich z każdym dniem oorai 
bardziej się pogarsza. Dotyczy to 
zwłaszcza tych osadzonych w wię 
ziemiach jugosłowiańskich obywa 
teli radzieckich, których, listę w 
liczbie 31 osób dołącza się przy 

1 niniejszym.

JAK DONOSI Reuter desygno­
wany premier egipski Sirry Pa­
sza sformułował nowy rząd jed­
ności narodowej. .

6 DZIAŁACZY malgaskich, ska 
zanyeh w procesie w Tananari* 
wie zostało wywiezionych samole 
tern wojskowym w nieznanym 
kierunku. _ , . - _W PEKINIE rozpoczęła się 3-a 
rozszerzona sesja rządu ludowe* 
go Chin północnych. Sesją zosta­
ła zwołana dla oceny pracy rządu, 
przedyskutowania zagadnień de­
mokratycznych przebudowy wsi 
chińskiej oraz, zmian organiza 
cvjnvch w łonie rządu. ,

PREZYDENT TRUMAN wystą 
pil z orędziem do Kongresu, do­
magając się uchwalenia na ro* 
budżetowy 1950 „programu porno, 
cy wojskowej" w kwocie 1.450 miL 
dolarów, w którym usiłuje za 
maskować frazesami o ..-POkujo. 
wych intencjach" imperialistycr 
ne cele USA. Jednocześnie Tra­
ma n przedstawił projekt .ustawy, 
udzielającej prezydentowi dyskre 
cjoSalnego prawa zaopatrywania 
innvch państw w bron oraz przez 
wania lub zaniechania pomocy 
wojskowej w wypadku, gdy dzia­
łalność tego lub innego państwa, 
korzystającego z pomocy, -8P”ec> 
na będzie z zasadami polityKl 
USA"WYSOKI Komisarz amerykań­
ski w Niemczech Mac Cloy oś­
wiadczył. że w najbliższej.. 
szlości przeniesie większość per­
sonelu amerykańskiego zarządu 
wojskowego z Berlina do Frank­
furtu i Bonn. 

Zwycięstwa 
chińskiej 
armii ludowej

JAK donosi Agencja Reutera, 
oddziały chińskiej armii ludowej 
zajęły we wtorek ważny węzeł ko 
lejowy Czuczau położony na po 
ludnie od stolicy prowincji Ku- 
nan^CzamrSza. W ten sposob od- 
działy ludowe odcięły garnizono­
wi kuomintangowskiemu, stacjo- 
nującemu w Czang-Sza, drogę od 
wrotu na południe. ...

W związku ze zbliżaniem się 
wojsk ludowych do Kantonu, do­
wódca garnizonu tymczasowej 
stolicy koumintangowskiej, o- 
głosił w mieście stan wojenny. 
Od zapadnięcia zmroku do świtu 

wcalym mieście i okolicy o bo* 
wiązuje godzina policyjna.
--------------------------- -———-

Porozumienie
o procedurze konsultacji 
władz nkuDacdmch w Niemczech

DNIA 26 bm. odbyło się w gma­
chu Sojuszniczej Rady Kontroli w 
Berlinie posiedzenie zastępców 
szefów władz okupacyjnych czte­
rech mocarstw, na którym prze­
wodniczył gen. Dratwin (ZSRR). 
Na posiedzeniu zatwierdzono 
tekst porozumienia o procedurze 
czterostronnych konsultacji władz 
okupacyjnych w Niemczech. Oto 
niektóre szczegóły porozumienia:

I. Narady konsultacyjne odby­
wać się będą na dwóch szczeblach: 
a) szczeblu wyższym (szefowie 
władz okupacyjnych lub ich za­
stępcy), b) szczeblu niższym (rze­
czoznawcy). ,

J. Szefowie władz okupacyj­
nych, lub ich zastępcy będą zbie­

rać się na żądanie któregokolwiek 
z nich, a) aby udzielać ogólnych 
dyrektyw swym rzeczoznawcom 
na zasadzie paryskiego komunika­
tu Rady Ministrów Spraw Zagr. 
z 20 czerwca 1949 roku, b) aby 
rozpatrywać bieg pracy rzeczo­
znawców w sprawach oddanych 
im do przedyskutowania, c) aby 
rozpatrywać i omawiać zagadnie­
nia, które uznają za’ potrzebne 
rozpatrzyć w myśl zaleceń komu­
nikatu paryskiego.

3. Szefowie władz okupacyj­
nych lub ich zastępcy będą odpo­
wiedzialni za wykonanie odno­
szących się do nich decyzji wy* 
łuszczonych w pierwszym rozdzia­
le paryskiego komunikatu Rady 
Min.

Do punktów skupu zboża 
można już odstawiać żyto 
na podatek gruntowy i PFZ

Począwszy od 1 lipca br. spół­
dzielnie gminne „Samopomoc 
Chłopska". Powiatowe Związki 
Gminnych Spółdzielni i magazy 
ny Polskich Zakładów Zbożowych 
prowadzące punkty skupu zboża.

będą przyjmować żyto od dłuż­
ników Państwowego Funduszu 
Ziemi, którzy regulują należności 
za przydzielone, im działki ziemi 
z reformy rolnej oraz od chłopow 
odstawiających żyto na podatek 
gruntowy. , ; . ., ,

Za żyto, przyjęte od dłużników 
Państwowego Funduszu Ziemi i 
na podatek gruntowy, spółdziel­
nie gminne, PZGS i magazyny 
PZZ będą wpłacać równowartość 
w gotówce bezpośrednio do odpo­
wiednich oddziałów Banku Rol­
nego i urzędów skarbowych, na 
konto Państwowego Fuduszu Zie 
mi i podatku guntowego. Zyto 
przeliczane będzie na gotówkę, wg 
cen ustalonych przez biuro cen 
Ministerstwa Handlu Wewnętrz­
nego. .

Spółdzielnie gminne, prowadzą­
ce punkty skupu zboża, obowiąza­
ne są magazynowane zboże ubez­
pieczyć od ognia i kradzieży.

TADEUSZ
KRASZEWSKI |
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zamknięte drzwi łazienki. Nigdy ich nie zamykał.
Gdyby dziś, wypadkowo, zamknął je. wychodząc dru­

gimi drzwiami na korytarz, na pewno by to pamiętał. 
Nie mógł zrobić tego odruchowo.

Trzeba by przyjąć chyba, że dziś — pod wpływem 
rozigranych nerwów — działa podświadomie, niepoczy­
talnie. ,

Nie! Ktoś obcy był jednak w mieszkaniu.
Może to był naprawdę zamach na teczkę inżyniera 

Liczyńskiego!
Do licha!
W takim razie ten ktoś dysponuje doskonałym wy­

wiadem, działa szybko, nie cofa się nawet przed wła­
maniem.

— Cokolwiek się tu stało — stwierdził wreszcie Gul­
den — nastrój do pisania diabli wzięli.

Postanowił wobec tego pojechać na kolację, iść wcześ­
niej do redakcji i tam starać się napisać wywiad, przed 
rozpoczęciem normalnej pracy lub też później w wol­
niejszych chwilach.

— Teki nie zabieram — rozważał — Tu będzie bez­
pieczniejsza, bo chyba dziś już nie powtórzy się wła­
manie. Mieszkanie zamknę na zapasowe rygle, dozorcy 
polecę, aby uważał na klatkę schodową i mieszkanie. 
Ze sobą wezmę mocną laskę, bo kto wie czy wrogowie 
nie spróbują napadu na mnie, podejrzewając, że noszę 
teczkę przy sobie.

Jedząc kolację w restauracji, idąc do redakcji pró­
bował wrócić myślami do swego wywiadu, ale myśli 
uciekały mu ciągle do włamania, do Liczyńskiego, do 
różnych sensacyjno-kryminalnych pomysłów. Wywiad 
był stracony.

Potem zaczęła się normalna redakcyjna karuzela 
Adiustowanie depesz agencyjnych, posyłanie materiału 
do drukarni, łamanie numeru, sprawdzanie odbitek Te 
lefony. chłopcy z drukarni, reporterzy, metrampaż. Ko­
ło czwartej w nocy, zmęczony i senny wracał taksówką 
do domu.

Wkładając klucz do zamka przypomniał sobie na 
chwilę wieczorową przygodę.

JUe ieraa światło m schodach bj-Jo naprawione, drzwi

zamknięte na rygle i żadne nerwowe przeczucie nie nie­
pokoiło Guldena

Szybko położył się do łóżka i jeszcze szybciej usnął 
mocnym snem po pracy.

II.
Dzwonek terkotał dokuczliwie. •
Gulden wysunął rękę spod kołdry i utykał nią w po* 

wietrzu, szukając słuchawki telefpnu, aby ją odłożyć 
i przerwać natrętne dzwonienie.

Po chwili dopiero uświadomił sobie, że to nie sygnał 
telefonu, lecz dzwonek przy wejściu, że sam on nie 
siedzi w redakcji przy biurku, lecz leży w łóżku. Trzeba 
wstać i pójść do drzwi zobaczyć kto wybrał się doń ■ 
wizytą tak nie w porę.

Mrucząc przekleństwa naciągał szlafrok i bosymi 
nogami szukał nocnych pantofli.

Spojrzał na zegarek. Dochodziła jedenasta.
— Kto tam? - zapytał pełnym oburzenia głosem, sta­

jąc w korytarzu przed drzwiami.
Usłyszał w odpowiedzi jakieś mamrotanie, z którego 

nie zrozumiał kim jest natręt i po co przychodzi
Otworzył drzwi.
Przed nim stał, kłaniając się i wygłaszając jakieś 

usprawiedliwienia pan Kwita we własnej osobie.
— Proszę, niech pan wejdzie! — zaprosił go zdziwio­

ny Gulden. — Przepraszam, ale nic nie rozumiem o co, 
Panu chodzi. Może pan powtórzy.

Kwita nie wszedł, lecz wsunął się przez uchylone 
drzwi.

— Przepraszam, ża niepokoję pana redaktora. Pan 
redaktor spał pewnie jeszcze... Pan redaktor miał dziś 
nocną służbę...

— Głupstwo, już się wyspałem. Ale co pana do mnie 
sprowadza? — dość obojętnie pytał Gulden, myśląc w 
iaki sposób pozbyć się natręta.

— Przepraszam, myslałem, że pan redaktor już się 
lomyśla Ale widać pan redaktor jeszcze nie zauważył?

— Nie rozumiem o co panu chodzi. Dlaczego mam się 
domyślać? Czego nie zauważyłem? Pan jest...?

— Kwita! Hieronim Kwita. Biuro detektywów pry­
watnych, pośrednictwo matrymonialne, kupno, sprzto 
daż, komis... C, d.
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Z Teatru

Ostatnie przedstawienia
„Wesela Fonsia66

Dziś, łj. 28 bm. i jutro 29 bm. o qodz.
20 na scenie Teatru Miejskiego odbę­
dą się ostatnie przedstawienia dosko­
nałej komedii muzycznej Ruszkowskie­
go Pł. „WESELE FONSIA" z udziałem 
ezołoweqo artysty scen warszawskich 
Ryszarda Kierczyńskieqo. Ponadto 
udział biorą: N. Morozowiczowa, M. 
Szczęsna, E. Studencka. A. Barska,L. Po- 
l- e ' Kornan' A Kuryłto, T. Kuźmiń­

ski, St. Lochman, Al. Olechowski, J. Ru­
sek, J. Siekierzyński, W. Skrzypiński, Z. 
Starski i R. Szerzeniewski. Przy forteoig 
(łach G. Kardoś i T. Polański. Zniżki 
ważne!

W sobotę „Halka** 
w sali Olł/Z

Już w najbliższą sobotę przybędą do 
Bydgoszczy artyści operowi z Warsza­
wy i wystgpią w sali ORZZ z „Halkg' 
•— wiekim operomonfażem w 4 aktach 

Halkę śpiewać będzie Marią Budzi 
szewska. W roli Zofii usłyszymy Euge­
nię Hoffmann. Jonłka odtworzy Antoni 
Gołębiowski, stolnika — Robert Sauk, 
rolę Janusza kreować będzie Eugeniusz 
Mossakowski. Wiązania tekstowe i a- 
kompaniament wykona prof. St. Ur- 
sfein. Poczgtek o godz. 20,30.

BYDGOSZCZ (re) W sali Wojew. 
Wydz. Kult, i Sztuki odbyła się konfe­
rencja poświęcona omówieniu działal­
ności Komitetów Wojew. i Powiatowe­
go, zajmujących się przeprowadzaniem 
na terenie Pomorza imprez kulturalnych, 
związanych z 150 rocznicą urodzin Ada 
ma Mickiewicza.

W konferencji udział wzięli: przed­
stawiciele organizacji społecznych, Zw. 
Zaw., organizacji młodzieżowych, Woj­
ska Polskiego itp.

Ze sprawozdań wynikało, że w okre­
sie trzech miesięcy Komitety zorganizo­
wały przeszło 1500 akademii, prelekcji 
i wieczornic. Imprezy te urządzano 
przede wszystkim w świetlicach fabrycz 
nych, świetlicach wiejskich i wśród jed­
nostek wojskowych, dając szerokim ma-

som społeczeństwa i żołnierzom moż­
ność poznania życia i twórczości wiel­
kiego wieszcza. Na konferencji nie pod 
sumowano akademii i obchodów prze­
prowadzonych w szkołach.

W obchodzie „Roku Mickiewiczow­
skiego" ogromną działalność rozwinął 
„Zespół żywego słowa Spółdż. Wy­
dawniczo Oświatowej „Czytelnik", któ­
ry docierał do najodleglejszych zakąt­
ków miasteczek i wsi, dając ogółem 
około 300 występów.

W uświetnieniu obchodów i akade­
mii przeprowadzanych przez Komifefy, 
b. wielki wkład pracy włożyli ariyści 
Teatru Ziemi Pomorskiej, którzy z recy­
tacjami i inscenizacjami występowali na 
terenie całego województwa.

W jesieni Komitety Wojew., Powiato­
we i Gminne przystąpią do jeszcze 
szerszego propagowania twórczości 
Mickiewicza. Do współpracy przy łym 
staną uczniowie szkoły dla instrukto­
rów teatralnych, artyści połączonego 
teatru bydgoskiego i toruńskiego oraz' 
członkowie organizacji społecznych.

Szereg montaży scenicznych poświęco­
nych będzie życiu Mickiewicza, część 
zaś Puszkina.

W toku konferencji omówiono ponad 
ło sprawę obchodu 100 rocznicy śmier­
ci Juliusza Słowackiego. Inauguracja 
roku poświęconego jego twórczości1 — 
nastąpi we wrześniu br.

„SIMP“ zawiadamia
Stowarzyszenie Inżynierów i Techni’ 

ków Mechaników Polskich. Oddział w 
Bydgoszczy zawiadamia, że w dniu 29 
bm. o godz 12 odbędzie się w świetli­
cy Pom. Zakładów Budowy Maszyn 
przy ul. Leśnei 19, zebranie połączone 
z zwiedzaniem fabryki i referatem o 
sfopach spiekanych i skrawaniu kgfami 
ujemnymi.

Zainteresowane fabryki proszone są 
o wydelegowanie swoich fachowców i 
instruktorów.

* Zarząd Oddz. Zw. Budowlanego 
przypomina, że z dniem 31 marca br. 
unieważnił wszystkie pieczątki służące 
do potwierdzenia opłaconych składek 
członkowskich. Członkowie winni zwró- 
eić uwaqę, czy od 1 kwietnia br. za 
opłacone składki otrzymali znaczki. 
Zaznacza się, iż leqitymacia bez wkle- 
łenege znaczka jest nieważna.

Wyjazd dz ?eci 
na kolonie TPD

Podoje się do wiadomości, że do Li­
nkowa i Liszkówka dzieci wyjada dn. 
3. 8. 1949 r. Zbiórka o qodz. 6,30 przed 
dworcem qłównym.

De Niechorza wyjazd przewidziany 
łesł również na 3. 8. 1949 r. Zbiórka o 
godz. 6,30 przed dworcem qłównym. 

„Służba Polsce" 
w szeregach lotnictwa

W piątek, 29 bm. o qodz. 14.50 Roz­
głośnia Pomorska nadaie reportaż ze 
Szkoły Szybowcowej w Fordonie. Z 
audycji tej opracowanej przez Zbignie­
wo Baturo dowiedzą sie radiosłucha­
cze o życiu junaków „SP" szkolgcych | 
się na pilotów szybowcowych. I

UWAGA MOTOCYKLIŚCI „GWARDII"
W związku z wyścigami motocyklo­

wymi w dn. 31 bm. w Toruniu, w p ąfek 
2$ bm. odbędzie się schadzka wszyst­
kie zawodników ekcji motocyklowej 
ZS Gwardia Bydgos cz. Obecność obo­
wiązkowa. Początek zebrania o godz. 
!'?■ tej

PIŁKARZE ZS „GWARDIA"
W związku z meczem z PTC Pabiani­

ce i przedmeczem juniorów z ZZK Brda 
W niedzielę 31 bm., odbędzie się w pią 
tek, 29 bm. o godz. 20 w lokalu klubo­
wym schadzka sekcji piłki nożnej. 
Obecność obowiązkowa.

P. T. C. PABIANICE W BYDGOSZCZY
W nadchodzącą niedzielę 31 bm. o 

godz 18,30 na stadionie miejskim w 
Bydgoszczy, rozegrany zostanie towa­
rzyski mecz piłki nożnej pomiędzy druż 
ll ligi PZPN — PTC Pabianice a dru­
żyną bydgoskiej Gwardii

Ob e drużyny wystąpią w najsilniej­
szych swoich składach, co gwarantuje 
dobry poziom gry. Jak wiadomo, dru­
żyna -TC, znajduje się obecnie na III 
Miejscu w tabeli. s,

W przedmeczu spotkają się drużyny

Rzepak ozimy 
Rzepak jary 
Rzepik ozimy 
Rzepik jary 
Nasiona lnu 
Nasiona konopi 
Mak niebieski 
Mak siwy 
Mak mieszany 
Gorczyca biała 
Gorczyca czarna 
Warzywa i owoc©: 
Cebula za 100 kg 
Kapusta 
Pomidory
Ogórki inspAtowy 
Ogóirki grunwrwe 
Wńśtaie
Maliny 
Porzeczki czerwone 
Czereśnie
Czarne jagody 
Agrest
Jabłka papierówki

2000— 2500,— 
1800— 2200 — 

18000—22000,— 
8000—11000,— 
6500— 8000(— 
4000— 6000,— 
8000—10000,— 
3500— 5000 — 
9000—12000,— 
5500— 6000,— 
4000— 6000,— 
4000— 6000__

Junacy pomorscy 
w Siemianowicach 
rozgrywają 
mecze piłkarskie

Pracujący w Siemianowicach na Ślą­
sku junacy „SP" z 28 bryqady pomor­
skiej rozegrali mecz piłki nożnej z bry­
gadą 26, który zakończył sie zwycię­
stwem tej ostatniej w stosunku 4:2 (2:1). 

Drużyna przeciwnika była lepszą 
technicznie i kondycyjnie tak, że wynik 
jest częściowo usprawiedliwiony.

Sędziował chorgży Słabiak.

Sukces 
bydgoskiego 
lekkoatlety

BYDGOSZCZ (h). W tegorocznych 
mistrzostwach Polski w lekkoatletyce 
członek bydgoskiei Gwardii — Ma­
słowski zdobył po raz druqi mistrzo­
stwo kraju w rzucie młotem, osiggajpc 
wspaniały wynik 49,18 m.

Dział sportowy Redakcli IKP składa 
p. Masłowskiemu najserdeczniejsze gra­
tujące, życząc mu dalszych sukcesów.

juniorów ZZK Brda i ZS Gwardii rywa­
lizujące ze sobą tak jak ich starsi ko­
ledzy o prymat w Bydgoszczy. Przed- 
mecz o godz. 17.00.

POLSKA—RUMUNIA W BYDGOSZCZY
Jak już donosiliśmy, w dniach od 5 

do 1 sierpnia br. na stadionie ZS 
„Gwardia" w Bydgoszczy na korcie cen 
halnym — rozegrany zostanie pierw­
szy w historii naszego miasta mecz 
międzypaństwowy w tenisie pomiędzy 
repr. RUMUNII i POLSKI.

Mecz budzi zrozumiałe zainteresowa­
nie z uwagi na ostatnią porażkę Polski 
w st. 3:4 w Bukareszcie w br. Polacy 
niewątpliwie starać się będą zrewanżo­
wać Rumunom za porażkę.

Organizacja lego meczu spoczywa 
w rękach Klubu ZS Gwardią Bydgoszcz, 
który w dniu wczorajszym ostatecznie 
ustalił warunki finansowe z Rumunami 
i P. Z. T. Zawodnicy polscy z Jędrze­
jowską, I Skoneckim na czele w skła­
dzie 7 osób, przyjeżdżają do Byd­
goszczy już w dniu 30 bm. na obóz, 
którym kierować będzie p. Hebda. Ru­
muni w składzie 5 osób przylatują do 
Bydgoszczy w da. A B. 4B a

Spółdzielczy Sam. Uczn. Szkoły R. 
T. P. D. wpł. 409 zł, Centrala Tekstyl­
na — Biuro Sprzedaży Wyrobów Łnia 
nych — Hurtownia, Al. 1 Maja 42 
2,150 zł; p. F. Wojciechowski, Al. 1 
Maja, 51 m. 1 1,000 zł p. J. Edelman, 
ul. Kozietulskiego 9 500 zf, Zrzesze­
nie Przem. Gastronomicznego — Koło 
Terenowe 1000 z) p. M. Danienkowicz 
Sienkiewicza 36 500 zł, Spółdzielnia 
Pracy „Ostromecko1' 1,500 zł, p. dr. 
Zofadkiewicz, ul. Słowackiego 1 1000 
zł, F-ma „Farmacja" ul. Dr Warmiń­
skiego 10 wpł. dalsze 500 zł, Kom. Ro 
dzicielski III Państw. Szkoły Ogólno- 
ksztaf. 1,000 zf, Państw. Liceum Peda­
gogiczne 3.870 zf, F-ma A. J. Godlew 
scy, ul. Grunwaldzka 14 i f-ma „Trans 
portodtźwig", ul. Św. Trójcy 32 1,500 
zf, Zw. Sport. Tow Wędkarskiego — 
Okręg Pom. 3,117 z p. I. Donimirski, 
ul. Dworcowa 96 500 zf, p. W Doren- 
da — zakład rzeź-nicki — ul. Hetmań 
ska 3 2,000 zł, p. W. Piotrowski ul. 
Dworcowa 22 1000 zf, p. Cz. Szulż, ul. I

Grunwaldzka 88 1,000 zj, Spófdz. Pra­
cy Dekarzy zadeklarowała 5,485 zf.

Kwiaciarnia „Irena" wpl, 500 i wzy 
wa p. L. Płaczka — Kwiaciarnia, plac 
Poznański 2, Kwiaciarnia w}. Gą- 
szejyska, ul. Długa 28 wpł 500 zł 
Komitet Rodzicielski Szkoły Podst 
nr 23 — 1500 zł i wzywa Fabr Skle­
jek, Lasów Państw. Komitet Rodzi­
cielski Szkoły Podst. nr 24 wpi. 500 
zł. Państw. Nadleśnictwo Bydgoszcz 
wpł. 600 zf i wzywa Nadleśnictwo 
Jachcice. P. J. Gołębiowski, właśc 
kiosku ul. Kujawska wpł. 1,000, p. J 
Piotrowska, wjaiśc. kiosku, plac Re­
wolucji Październikowej — 1.000 zł, 
p. B. Jasiński, Al. 1 Maja 51 — 500 
zł. Państw. Liceum i Techn. Piast. — 
740 zf, Komitet Rodzicielski Szko|v 
Podst. nr 14 — 1.000 zł.

P. Babski, ul Pomorska 28 wpl. 
500 z Przedszkole W. U. B. — 1.600 
zł, p. dr Wł. Żemojtel — 1.000 zł, p. 
Szarafiński, ul. T. Magdzińskiego — 
1.000 zł, Cegielnia „Selikat" — 1500

0 plagach Bvdgo<?cry

PIATEK, 29 LIPCA.
5,10 Program oq.-polski, 7,20 

Muzyka rozrywkowa z płyt (Bdg., 
pr. oqlp.), 8,00 Program ogólno­
polski 8,05 Audycja dla kobiet 
Poqadanka I; Hornunq pt. „Kobie­
ta przewodniczącą Rady Zakłado­
wej" — (Bdg.). Muzyka rozrywko­
wa — (Bdq., pr. oalp.). 8,55 Pro­
gram lokalny dnia — (Bdq.). 9,00
Wiadomości mieiscowe — Bdg.) 
9,05 Przerwa. 11,57 Proqram ogól.1 
polski. 14,50 Ze Szkoły Szybowco­
wej „S. P" w Fordonie 15,00 Prze- 
qlqd prasy pom. — (Bdq). 15,05 
Aud. dla dzieci młodszych. 15,25 
Proqram ogólnopolski. 16,20 Aud 
rozrywkowa: M Didur-Zalusk®'
piosenki. Wł. Radny, akordeon, H 
Szperka — akompaniament. 16.45 
Przeqlgd wydarzeń. 17,00 Program 
ogólnopolski. 22,45 Wiadomości 
sportowe — (Bdq.). 22,50 Walce
Jana Straussa — płyty — (Bdg.) 
23,00 Program ogólnopolski.

Miasto wojewódzkie
widziane cudzymi oczyma

| że tak wcześnie kładzie się spać, wsta- 
ie rychło rano... Tymczasem przed go­
dziną 11 masła w sklepie nie dosta­
niesz, bo zanim je rozwiozą, rozważą, 
skalkulują, upłynie kilka ładnych go­
dzin. Ludzie pracy, idący rano do za­
jęć na qodz.-8 spotykają się zazwyczaj 
z zamkniętymi sklepami spożywczymi. 
Są więc zmuszeni zajadać zawsze czer­
stwy chleb i bułki, bo nie maią możno­
ści zakupienia pieczywa świeżego 
przed pójściem do pracy...

» * *
Powracajgć do pieczywa, to w Byd-

WE WSI Kamionka w pow. toruńskim 
doszło w czasie zabawy do krwawej 
bójki, spowodowanej przez czterech 
pijanych awanturników. Ofiarę bójki 
przewieziono karetką do szpitala. Epi­
log awantury w Kamionce rozegrał się 
przed sądem, gdzie wyszło na jaw, że 
pijacy strzelali z karabinu na wiwat, a 
gdy uczestnicy zabawy sprzeciwili się 
temu, pijacy wszczęli bójkę. Sąd skazał 
każdego z oskarżonych na więzienie 
na okres 6 miesięcy.

PIERNIKI toruńskie jak to wynikało 
ze sprawozdania f-ki „Społem" — 
cieszą się w kraju wielkim popytem. 
Miesięczna produkcja w br. wynosi ty­
le, ile wynosiła roczna produkcja bez­
pośrednio po wojnie.

PREZYDENT Inowrocławia podał na 
ostatnim posiedzeniu MRN do wiado­
mości, że Inowrocław liczy obecnie 
39.873 mieszkańców.

W RAMACH Czynu Lipcowego w 
baraku przy ul. Opatrzności w Inowroc­
ławiu otwarło świetlicę ORMO. Na te­
renie Żupy Solnej dokonane w tym 
samym czasie otwarcia przedszkola.
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Czwartek. 28 lipca 1949 r. 
Katolicki: Inocentego, Wiktora 
SłomiaAski: Świętom ira

Słońca Księżyca
WBcb I Łach I węch I zach.
4% I 20 36 I 1.37 | (9.30

W hołdzie Mickiewiczowi...
l.o00 akademii, prelekcji i wieczornic. 

Uroczystości ku czci Puszkina i Słowackiego

Notowanie cen Giełdy 
Zbóż.-Towarowej

W notowaniu cen Giełdy Zbotżowo- 
To-warowej w Bydgoszczy z da. 26 bm. 
wprowadzono następujące zmiany:
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Ofiary na budowę
Pomnika Wdzięczności

TEATR MIEJSKI. Dziś, 28 bm. 
o qodz. 20 — „Wesele Fonsia" 
Zniżki ważne. Przedsprzedaż w 
„Orbisie".

KINA — POMORZANIN: Wiel­
ka nagroda. POLONIA: Serenada 
w dolinie słońca. WOLNOŚĆ: Ma­
skarada. ORZEŁ: Traqiczny pościg 
GRYF: Dzieci z jedneqo podwór­
ka. BAŁTYK: Kutuzow. BAGATELA: 
Wielka nagroda.

Początek seansów: Pomorzanin 
godz. 16 18.30 21: Polonia: 16 
18, 20,30. Wolność: 17, 19 i 21. 
Orzeł: 16 18. 20,30, Gryf: 16,30 
18,30, 21, Ba>tyk: 16. 18, 20. Ba­
gatela: 21 45
" DYŻURY APTEK. Do dn. 30 bm 
dyżurują: Apt ..Centralna" — Al 
1 Maja 27. tel. 23-14 i ApL ,.Pod 
Złotym Orłem'1 — Rynek 1. tele­
fon 19-31.

NAJWAŻNIEJSZE TELEFONY: 
Komenda MO 25-16 26.17, 26-18 
Pogotowie Ratunkowe PCK 10-00 
Straż Pożarna nr 29-70. Po tój 
taksówek 36-55. Informacja i re­
klamacja centrali międzymiasto­
wej 02 Biuro numerów i infor­
macja centrali miejskiej 03. Biu­
ro napraw 04. Przyjmowanie te­
legramów 05. Zegarynka 08.

Nigdy nie utyskiwano tyle na bolą­
czki Bydgoszczy, co obecnie. Może wi­
nien temu jest fakt, że w okręsie wa­
kacyjnym przybywa do naszego miasta 
dużo gości na ogólnopolskie, o nawet 
międzynarodowe imprezy Przybywa 
praktykantów z wyższych uczelni, którzy 
w naszych zakładach pracy uzupełnia­
ją swojg wiedzę i pafrza na nasze 
miasto cudzymi oczyma, wskazując na 
bolączki, które dla nas „autochtonów" 
stały się tak powszednie, że już ich 
nie dostrzegamy.

Ale patrzgc „obcymi oczyma" na­
prawdę widzimy dużo takich braków, 
które — chociaż drobne — jednak u- 
przykrzajg życie.

o ♦ « ♦

Zamiast lipca, mieliśmy listopad. 
Plaża i wycieczki wzięły w łeb, więc 
się ludziska radzi garnać do lokalów. 
Cóż, kiedy w Bydgoszczy nie ma się 
już po godzinie 21 gdzie podzigć. W 
cukierniach służba ustawia w piramidy 
krzesła i niechętnym okiem zerka na 
nielicznych gości, upracie tkwiących 
na posterunku. Poza tym nie ma pra­
wie że lokalu z, muzykg. A przecież 
Bydgoszcz jesf nie tylko miastem eme­
rytów i czcigodnych, starszych pań i 
panów, ani jest również miastem mło­
dzieży, która zmuszona jest szukać nie 
tylko nauki, ale i rozrywki w... Toruniu, 
który ma 4 „nocne" lokale...

» . *
Po godzinie 18 nie ma sie również , 

gdzie w Bydgoszczy zaopatrzyć w 
chleb i inne wiktuały potrzebne np. w 1 
wypadku, gdy niespodziewanie wieczo I 
rem zjawig się goście... Biada, jeśli ci . 
nieszczęśnicy przyjadą w dodatku w 
sobotę... A przecież w tylu innych mia­
stach, mniejszych nawet inie woje- < 
wódzkich jak Bydaoszcz sa maleńkie r 
iklepiki-owocarnie, czy kioski, gdzie , 
ao godz. 18 możesz się zaopatrzyć we 
wszystko, co w takich razach potrze­
ba Nawet po papierosy po godz. 21 (
sie musisz jak w Bydgoszczy iść... na .
Iworzec... ''

* * » r
Zdawałoby się, że Bydaoszcz za te,

goszczy zupełnie nie iesf przyjęty 
zwyczaj sprzedawania np. połowy czy 
jeszcze mniejszego bochenka chleba. 
Człowiek samotny więc, musi chcąc 
niechcgc kupić cały bochenek i jeść 
go przez kilka dni, co jest specjalnie 
„przyjemne" w lecie... Niektórzy owi­
jają więc chleb w wilgotno szmatkę, 
by -do reszty nie sczerstwiał..,

♦ . *
Dalej mało jest u nas jadłodajni. W 

jednym miejscu — na ul. Dworcowej — 
jadłodajnia zamknięta, w druaim prze­
pełnienie. w probierni ryb droqo: nie 
ma lokalu, qdzieby ludzie pracy, po­
zbawieni w dodatku częściowo sto­
łówki, moqlj zjeść smaczny i tani 
obiad.. Bolgczke tę odczuwa się spe­
cjalnie w niedziele.

* . •
A teraz chcemy qościom pokazać 

Bydaoszcz. Cóż nam pozostało oróez 
kanału i Brdy? Tymczasem ślyzy za­
niedbane, a Brda niesamowicie zanie­
czyszczona i śmierdząca. Wykąpać się 
nie ma qdzie...

Ulice, szczególnie w niedzielę w oko 
licach kin — zaśmiecone. Bvdqeskia 
Tabory Miejskie, źle zrobiły, likwidu­
jąc niedzielne zamiatanie ulic. Może 
raczej zrezygnują z czyszczenia ulic w 
którykolwiek dzień powszedni, jeżeli 
już koniecznie trzeba na tym odcinku 
przeprowadzać oszczędność...

* . •
Wyjeżdżamy za miasfo. Z Bydgosz­

czy jednak w niedziele bardzo trudne 
wyjechać, gdyż na dworcu otwarte so 
tylko 2 okienka... Łatwo sobie więc 
wyobrazić, co się fam dzieje Ci. któ­
rym mnie! zależy na r>’eniadzach. idą 

oeron bez biletów łam zgłaszają 
>ie u konduktora i płaca dodatkową 
iiawL- częstokroć wyższo od normal- 
ieao biletu na miejsce orzeznacze- 
ńa...

♦ . •
Mimo wszystkich tych braków BydL 

loszcz jest słodka, cóż jednak, że 
dziura"!

(dryg.J,
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Zdawać by się mogło, że uliczne 

latarnie są tylko na te, by swym 
blaskiem rozpraszały ciemności i chro­

niły zapóźnionych przechodniów przed 
rozbiciem nosa na pełnych wybojów 
ulicaeh. W Sopocie jednak uliczne la­
tarnie gazowe mają jeszcze inne prze­
inaczenie: mianowicie zastępują zapal­
niczki. Wczoraj np. widzieliśmy na ul. 
Grunwaldzkiej dwóch starszych panów, 
którzy z trudem wdrapali się na dwie 
latarnie i otworzywszy je, z wdziękiem 
przypalili od ich płomienia trzymane 
w zębach papierosy. Potem, z dziwną 
w ich wieku sprężystością, zeskoczyli 
ne chodnik i lekko się zataczając, ode­
szli w kierunku najbliższego baru. Po 
drodze śpiewali popularne i bardzo 
smutne tango: „Ostatnia niedziela". Ża­
łowaliśmy tylko, że w pobliżu nie było 
milicjanta, kłóry wytłumaczył by „wspi­
naczom", że podobne wyczyny, grożą­
ce zniszczeniem mienia publicznego, 
wystarczają do zapłacenia pokaźnej 
grzywny. Ciekawi jesteśmy, jakim gło­
sem śpiewali by wtedy?

* . •
Jeszcze raz o latarniach. Tym razem 

Jednak o latarniach, które są w Ustce, 
a raczej o łych, których tam nie ma. 
Funkcjonujące latarnie możnaby poli­
czyć na palcach, inne służą tylko jako 
motyw dekoracyjny i oparcie dla 
chwiejnie maszerujących obywateli. Nie 
wiem dokładnie, jak wyglądały „egip­
skie ciemności", ale prawdopodobnie 
były one podobne do tych, jakie wie­
czorami zalegają Ustkę. Nic więc dziw­
nego, że już teraz mieszkańcy Ustki 
wykolejają się na zaciemnionych uli­
cach i z. przerażeniem myślą, co to do­
piero będzie jesienią lub zimą. Stanow­
czo, Zarząd Miejski powinien „wysu­
płać" parę tysięcy złotych na oświe­
tlenie czołowych chociażby ulic, bo nie 
Stefy, gwiazdy, kłóre staję w oczach 
po stuknięciu głową w bezczynną latar­
nię, nie rozpraszają ciemności na dłu­
go.

W Toruniu, na rogu Rynku Nowo- 
miejskiego i ul. Krzyżackiej, stoi zabyt­
kowa kamieniczka, ochrzczona frywelną 
nazwą „Pod Modrym Fartuszkiem". Nie 
jest już pierwszej młodości, zbudowa­
no ją bowiem w 1489 r., liczy więc so­
bie blisko 500 wiosen. Ze względu na 
tak sędziwe lata należałoby się starusz­
ce nieco więcej szacunku, gdyż dzisiaj 
stan jej jest bardzo opłakany. Otwory 
okienne i drzwi pozabijane deskami, 
wewnątrz hulają zapewne szczury i my­
szy. Wygląda to tak, jakby nikt nie in­
teresował się losem „Modrego Fartusz­
ka". Początkowo zdziwieni byliśmy ta­
kim stanem rzeczy, przestaliśmy się jed­
nak dziwić po obejrzeniu pomnika Ko­
pernika, stojącego w pryncypalnym 
punkcie miasta. Pod pomnikiem widnie­
je sterta śmieci, a ten, „który wstrzymał

Dnia 26 lipca br. zmarła za- 
•. łatrzj&na Sakramentami św. 
asza kochana matka śp.

Antonina Piochowicz
głębokim smutku pogrążona— 

/.awiadamia
rodzina

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 
ipea o godz, 18 z kaplicy przv 
I. Kossaka. 6952

słońce, ruszył- ziemię", musi obecnie 
spoglądać na stosy niedopałków, ogryź 
ków i papierów. Jeżeli wielki Kopernik 
może być otoczony śmieciami, to czemu 
szczury nie mogą nadgryzać „Modrego 
Fartuszka"? Swoją drogę jednak, te 
dwa napozór drobne fakty, nie wysta­
wiają chlubnego świadectwa mieszkań­
com Torunia.

* . • .
Jeżeli już mowa o Toruniu, to gdzie 

— na litość boską — podziały się słyn-

I ne pierniki toruńskie? Nikt nie wie. 
Wsiąkły jak kamfora. Możha je podob­
no nabyć wszędzie, tylko nie w Toru­
niu. W Toruniu po piernikach pozosta­
ło wspomnienie i napisy na wystawach 
sklepowych. Więcej nic. Obawiamy się, 
że jak tak dalej pójdzie to mieszkańcy 
Wybrzeża będą jeździć po śledzie do 
Warszawy, górnicy ze Śląska kupować 
węgielj w Bydgoszczy, a rolnicy jajka 
i mlekb w halach targowych. Lękamy 

'się. też, że Toruń straci wiele na atrak­
cyjności w oczach turystów. Tego zaś 
napewno nikt z „ojców miasta" ani so­
bie, ani Toruniowi nie życzy.

Jur.

Pogłębia się łączność wsi z miastem

Górale w gościnie u górników
DO JAWORZNA przybyła 16-oso_ 

bowa delegacja górali z Chochołowa 
i artystyczny zespół z Witowa. Dele­
gacja przybyła do górników z rewi­
zytą, przywożąc w darze dla górni­
ków wagon drzewa kopalnianego. 
Uroczystość przekazania daru odbyła 
się na kopalni „Jan Kanty".

Wchodzącej na teren kopalni dele­
gacji górali zebraani górnicy zgoto­
wali gorącą owację. W imieniu gór­
ników powitał delegację chłopów 
podhalańskich wicedyr. kopalni Klupa 
i przodownik pracy Kędziora. W 
imieniu delegacji gór^i przemawiali: 
J. Karcz i Jerzy Heizw.

Po uroczystości górnicy zapoznali 
górali z urządzeniami i pracą kopalni. 
Wieczorem w sali Rady Miejskiej wy­
stąpi} zespół artystyczny z Witowa, 
entuzjastycznie witany przez brać 
górniczą.

Delegacja górali przybyła do Ja­
worzna wysłała do Prezydenta R. P. 
Bolesława Bieruta pismo nast. treści: 
..Meldujemy, że w piążą. rocznicę Ma-

nifestu Lipcowego my, delegacja 
chopska z gm. Chochołów, pow. No­
wy Targ, przybyliśmy do Jaworzna — 
do braci górników z darem jednego 
wagónu drewna kopalnianego, aby 
tym czynem zacieśnić wieży łączące 
nas chłopów z braćmi robotnikami. 
Równocześnie przyrzekamy Ci, Oby­
watelu Prezydencie, że w pełnym 
zrozumieniu żywotnych interesów 
Państwa Polskiego będziemy zawsze 
stali na straży sojuszu chlospko-ro- 
botniczego".

Pracownicy UMCS 
na odbudowę Zaniku

W LUBLINIE odbyło się zebranie 
pracowników Uniwersytetu im. Marii 
Curie - Skłodowskiej, na którym 
uchwalono przekazanie jednorazowo ; 
1 proc, poborów sierpniowych na I 
odbudowę Zamku Warszawskiego. 
Na zakończenie zebrani wezwali in­
ne wyższe uczelnie na terenie Polski 
do współzawodnictwa.

Ogólnokrajowa narada wytwórcza
Przemysłu Miejscowego

SZCZECIN (S) W Szczecinie odbyła 
się pierwsza ogólnokraiowa narada 
wytwórcza wszystkich Dyrekcji Przemy- 

| słu Miejscowego w Polsce. Obradom 
przewodniczył dyr. departamentu 
Przem. Miejscowego przy Min. Przemy­
słu Lekkiego — inż. Dobrzeniecki.

Narada rozpoczęła się przemówie­
niami powitalnymi przedstawicieli tut. 
Urzędu Wojewódzkiego, ORZZ i dyrek 
tora przemysłu miejscowego w Szcze­
cinie. Zasadniczy referat o strukturze 
organizacyjnej i wewnętrznym podzia-

le kompefencii w dyrekcjach Przem. 
Miejscowego wygłosił dvr. Trampow­
ski z Wrocławia. W ożywionei dyskusji 1 
na temat nowej struktury organizacyj­
nej zabierali głos dyrektorzy poszcze­
gólnych Dyrekcji Przem. Miejscowego 
i przedstawiciele Min. Przemysłu Lek­
kiego.

Po zamknięciu dyskusji delegat Min. 
Przemysłu Lekkiego inż. Sławoj-Talago 
omówił instrukcje o pracy inwestycyj­
nej w poszczególnych Dyrekcjach Prze­
mysłu Miejscowego,

Dalszy ciąg listy odznaczonych
orderem „Sztandar Pracy"

Klauza Fr. — owczarz, Kotuleki WŁ 
— szwajcar, Kozierowski J, — adnń* 
nistrator zesp. Brudno, Kubalak I. — 
szwajcar, Minczakowski A. — mecha® 
nik, Połatajko Wł. — robotnik, Sto* 
klasa Wł. — tokarz.

W resorcie żeglugi — order „Sztan* 
dar Pracy" II kl.: Ochociński M. — 
instruktor dźwigowy,

W resorcie przemysłu rolnego i 
spożywczego — order „Sztandar Prcr 
cy" II kl.: Kubiak St. — nacz. dyr. 
Lubońskich Zakf. Przem. Spoż., inż. 
Podhorodecki J. Zb. — dyr. Biura 
Studiów i Projektów.

W resorcie leśnictwa — order 
„Sztandar Pracy" II kl.: Michniewicz 
Fr. — szofer transportowy, Kaczmar® 
czyk M. — frezarz.

Melioracje w dolinie 
S ekierkowskiej

W OBRĘBIE wielkiej Warszar 
szawy. u podnóża Skarpy, od stro 
ny ul. Puławskiej, znajduje się 
obszar 1,200 ha podmokłych łąk 
i pastwisk. Jest to tzw. dolina Sie 
kierkowska. która do r. 1939 nie 
była objęta planem melioracji, 
chociaż od dawna już wymagała 
natychmiastowego odwodnienia. 
Obecnie, począwszy od r. 1946, do­
lina Siekierkowska jest stopnio­
wo odwodniana i ok. 700 ha zme­
liorowanych lak oddano już pod 
uprawy rolne. W roku bieżącym 
pod uprawę łąkowa oddane będzie 
dalsze 200 ha łąk. Reszta grun­
tów zmeliorowana będzie w r. 
1950.

Cudem uniknął 
śmierci

iEDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
il Czerwonej Armii 20. -t Telefon nr 33-41 1 33-42.
'IZIAŁ OGŁOSZEŃ t PRENUMERATY w BYDGOSZCZY 
j1 Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami) Tel. 24.29 
Za nie doręczenie pisma spowodowane siła wyższą nie 
xih>owl3dąmv — Rękopisów niezamówionych Redakcja 
•*1e zwraca — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

Wskutek raptownie powstałego 
sztormu na Cichyęh Wodach Za* 
lewu Szczecińskiego została przez 
silny wiatr przewrócona łódź ża­
glowa z rybakiem Michalskim 
Dionizym z Trzebieży. Dzięki 
przypadkowi borykającego sie z 
silną fala rybaka uratował od 
śmierci przejeżdżający tamtędy 
holownik ...Józek" z SUM. Załoga 
holownika udzieliła pierwszej po­
mocy Michalskiemu po czym od* 
wiozła go do portu w Trzebieży.

(P)

korzystnie wymienia na włóczki 
i kupuje 2107
Z. WIŚNIEWSKI i S-ka 
Bydgoszcz, Wyzwolenia 1. Tel.11-21

— Ja, uważa pan, iestem 
od 20 lał portierem, a ni­
gdy jeszcze żaden z mych 
lokatorów nie poskarży! 
się na mnie,
— A gdzie pan iesf za­

trudniony?
— Na cmentarzu.

ODDZIAŁY .ILUSTR. KURIERA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSKI 
PODODDZAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH. AGENTURY NA PROWINCJI 

DLA POSZCZEGÓLNYCH ZIEM POLSKI ODRĘBNE WYDANIA IKP“ 
WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA .ZRYW" 

BYDGOSZCZ. UL. CZERWONEJ ARMH 20 — TEL. 33.41 i 33-42.

OGŁOSZENIA: drobne do 50 zł za słowo. Poszukiwanie 
□racy 30 zł za słowo. Mii : Ina opłata za 10 słów. 

Tłusty druk ioo».. drożej
Ogłoszenia milimetr.: w tekście od '.00—380 zł, za tekstem 
od 40—150 zł nekrologi od 35—200 zł za 1 mm. W nie- 
dziele t święta 50*/- drożej. Za terminowe zamieszczenie 

ogłoszeń nie odpowiadamy

Czcionki i tłok Drukarnia Polska Spółdzielni Wydawniczej ZRYW” w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 18 _ telefon 18-99. 6-0100

ó W resorcie przemysłu lekkiego — 
ć order „Sztandar Pracy" 11 kl.: Bier* 
3 nacki Cz. — et. majster, Cytowski H. 
/ — kier, litografii, Gierbich T. — tu’ 
- równik, Maciejewski E. — kamie* 
ś niarz, Mirecki E. — maszynista offee*
■ towy, Lewandowski St. — strugacz, 

Pasałka J. — strugacz, Szmelter A. — 
robotnik garbarski, Tomailczyk Fr. — 
brygadier, Załuski M. — technik.

W resorcie handlu wewnętrznego
— order „Sztandar Pracy" II ki.: Gu= 
rawski B. — dyr. nacz. PZZ, Zajko Ed. 
F. — brygadzista ubojowy.

I W resorcie komunikacji — order 
„Sztandar Pracy" 1 kl.: Katana W. — 
kierowca, M usiał Ed. — ślusarz, 
Przychodzyń St. — ślusarz, Ptaszyń* 
ski Fr. — murarz=brygadzista, Szlijan

■ Au. — etatowy rzemieślnik specjali­
sta, Wójcik H. — kier, robót, Zygad* 
ło Fr. — kier, budowy PPRK 1.

Order „Sztandar Pracy" II kl.: Bą= 
ba J. — majster kotlarski, Bednarski 
St. — mechanik, Czyżyk J. — tokarz 
precyzyjny, Chojecki Br. — pirotech* 
nik, Frątczak J. — st. ustawiacz, Gut 
W. — elektromonter, Łopaciński St.
— monter, Kachel St. — przodownik 
rzemieślników, Koczkę T. — kierów* 
ca, inż. Koczyrkiewicz Roman — 
nacz. Warszt. Oleśnica, Komisińsk; 
Zb. — kier, robót PPRK nr L Król Z.
— pom. rzemieślnika, Kosiur J. — 
rzemieślnik specjalista, Kuchciński 
P. — maszynista par., Kupczyk H. — 
grupowy działu tokarskiego, Nowak

i Fr. — pom. maszynisty, Małysiak Au.
— kier. Modernizacji i Współzaw. 
Pracy PPRK, Michalski S. — maszy­
nista parowozu, Osesik T. — dyżurny 
ruchu, Palczewski K. — przodownik 
rzemieślników, Pawłowski J. — rze­
mieślnik, - Piotrowski I. — rzemieślnik 
specjalista, Schtermiń^a St. — ro= 
botnica, Sławiński Ed.t— kier, war* ; 
sztatów, Słowakiewicz An. — Etato* 
wy przód, rzemieślników, Stachowiak 
J. — kierowca autobusowy, Sławsk: < 
St. — kowal, Szymański J. — rze* ] 
mieślnik specj., Rzepowicz B. —. ka= 
sjer biletowo=bagażowy, Rybczyński 
A. — st. rzemieślnik, Rybski R. — J 
kier, robót warsztatowych, Turla W. 1

st. ustawiacz, Werner O. — rze* i 
mieślnik, .Wiszniewski J. — dyżurny c 
ruchu, Zydorowicz F. — maszynista.

W resorcie rolnictwa i reform roi'- ’ 
nych — order „Sztanda Pracy" U kl.: ' 
Cybulski J. — rządca maj. Żytowiec* 1 
ko, Główczyńskii H. — dyrektor ze* i 
społu N.ieciszewo. Jakubowski J. — 5 
stajenny, Kempe T. — szwajcar,

Sprzedaż maszyn biurowych 
arytmometry, maszyny do liczenia, pisania 
biurowe, walizkowe z długim wałkiem powie- 

69S3 lacze rotacyjne pokrowce do maszyn 

Bydgoszcz, Al. 1 Maja 65. Telefon 29-85

Wełne owcza

Z WŁOCŁAWKA
i okolicy

OGŁOSZENIA
do

ILUSTROWANEGO KURIERA POLSKIEGO
przyjmuje p. Nawrocki
Włocławek, ul. Kościuszki 4

SPRZEDAŻ
DOMY

Wille — Młyny — Gospodarstwa 
Place budowlane, — w każdei 
miejscowości poszukujemy i po­
lecamy. Pośrednictwo Nierucho­

mości
„POGOŃ",

Spółdz.. Bydqoszcz, Dworcowa 
51/11. Telefon 33-16. (2234

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI — PIĄTEK, 29 LIPCA.
5.10 Sygnał czasu i pobudka ka techniczna. 15,45 Muzyka roz 

młodzieżowa. 5.15 Streszczenie rywkowa. 16,05 Jean Jaures — 
wiadomości porannych. 5.20 Kon poqadanka T. Polanowskieqo. 
cert dla świata pracy. 6.00 Dzień 16,15 Skrzynka PKO. 16,20 Aud 
nik poranny. 6.15 Muzyka roz- rozrywkowa: Mary — Didur Za- 
rywkowa. 6.30 Gimnastyka po- łuska — piosenki, Wł. Radny — 
ranna. 6.40 D c. muzyki rozryw akordeon. 16.45 Przeqlad wyda- 
kowej. 6.55 Program dnia. 7.00 rżeń, 17,00 Dziennik popoludnio- 
Wiadomości dziennika poranne- wy. 17,15 Koncert dla przodow- 
go. 7,20 Muzyka rozrywkowa, ników pracy. 18,00 Marynarze ra- 
8.00 Streszczenie wiadomości po dzieccy — audycja S. P. 18.15 
rannych. 8,05 Audycja dla kobiet Przegląd prasy młodzieżowej.' 
pt. „Kobieta przewodniczącą 18,20 W rytmie tanecznym — 
Rady Zakładowej". 8,15 D. c. mu koncert rozrywkowy. 19,00 II 
zyki rozrywkowej, 8,55 Proqram dziennik popołudniowy. 19,15 
lokalny dnia. 9,00 Wiadomości Chwila Biura Studiów. 19,20 Arie 
miejscowe. 9,05 Przerwa. 11.-57 operetkowe. 20,00 Gospodaro- 
Sygnał czasu i hejnał. 12 04 wanie w rodzinie — fraqmenf 
Wiadomości południowe. 12,20 broszury A. Makarenki. 20,15 Mu 
Audycja dla wsi. 12,50 Na swoi- zyka. 20,20 Koncert symfoniczny 
skq nutę. 13,20 Skrzynka PCK. muzvki radzieckiej. 21,00 Dzien- 
13,30 Mużyka obiadowa. 14,00 nik wieczorny 21,40 Daleko od 
Opowieść o Chopinie. 14,15 Moskwy — powieść W. Ażaje- 
Smierć i dziewczyna — kwartet wa. 22,00 Mozaika muzyczna, 
d-moll Schuberta? 14,50 Repor- 22,45 Wiadomości sportowe, 
taż ze Szkoły Szybowcowej S. P. 22,50 Walce Jana Straussa. 23,00 
w Fordonie 15,05 Audycja dlaiOstatnie wiadomości. 23,01 Słyń- 
drie-' młodszych „Pan Maluśkie-]ni soliści. 23,50 Proqram na 
wie? i wieloryb". 15,25 Informa- dzień następny. 24,00 Zakończe- 
ei« ->r>ólnopolskie. 15,30 Skrzyń-'nie audycji, hymn.

DRUKI
wykonuje

DRUKARNIA POLSKA
Spółdzielni Wydawnlczel „ZRYW"
BYDGOSZCZ, Czerw. Armii 18

WSZELKIEGO RODZAJU
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Poszukujemy od zaraz: 

1 starszego rachmistrza 
(może być siła żeńska).

1 konciste (cistke)
Uposażenie wg. Umowy Zbiorowe) 

Podania wraz z życiorysem i re­
ferencje kierować prosimy do Za 
rządu Tartaków Lasów Państwo­
wych w Swierczynie-Drawskiej, 
woi. Szczecin. (2235

ZGUBY

Zgubiono
dowód osobisty, książkę wojsko­
wo, zaświadczenie rehabilitacji 
na nazwisko Płotkowski Feliks, 
Skarlin, powiat Nowe Miasto 
n/Drwęcq. (2238

NAUKA
TRZY

miesięczne nowoczesne korespon 
dencyjne kursy księgowości. — 
Łódź, skrytka 163. (2229

WOLNE POSADY
Pomocnik

zegarmistrzowski, dobry facho­
wiec potrzebny — zaraz. Jan 
Cybulski, Tuchola, Świecka 16.

* o' 2237

UNIEWAŻNIENIA

Unieważniam
zagubioną legitymacje aqenłow- 
ską, kupiecka, — potwierdzenie 
koncesji, odcinek zameldowania. 
Borowski Jan, — Połczyn Zdrój, 

2236
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